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Mowa tirnm w Itn gmin.
P. Garapich zostanie wojewodą lwowskim? — Rokowania sowiecko- 
rumuńskie zostaną wznowione. — Joffe został posłem sowieckim w W ie

dniu. — Defraudacja w Kasie Chorych w Nadwórnie.
v<

Targi o rzecz niesprzedojnq.
L w ów , 9 grudnia.

Możnaby się cieszyć z tego, że 
po  póhora  rocznej martwocie spra
wa organ zacji najwyższych władz 
w ojskow ych  weszła w okres p n c  
brrJzo ożyw ionych, gdyby w prace 
re nie wmieszał się zg ie ł; głosów  
niepowołanych, często s z u dliwycli. 
Sprawa ta oparła się o Sejm. Ma 
zosiać uregulowaną w drodze usta
wy, jakkolwiek nie byłoby sprzeczne 
z kcnstyiucją jej załalwie.ae drogą 
dekre u Piezydenta R zeczpospol te . 
Organizacja wszystkich acminisfra- 
cyjoych władz cywilnych z wyjąt
kiem Minist. reform rolnych uni
knęła przejścia przez Sejm. O rgr- 
nizacja władz w ojskow ych ma być 
wyjątkiem. D laczego?

O io d la t.go  chyba, że w  tej 
kwestji Sejm ma najmniej do po
je edzenia. Z wyjątkiem kilku p o 
słów  cała reszta ciafa ustawodaw- 
cz go  na tym przedmiocie, ściś e 
tachowym się nie zna. Nie zajm o
wała się nim nigdy, ponieważ za
interesowanie to wymaga specjal
nych studjów. Nie ubliży to chyba 
posłom  raszym, jeśli stwieidzimy, 
że decydow anie o sprawach nie
znanych nie może być zdrowe, ani 
racjonalne, ani w skutkach zba
wienne.

Idzie tu o rzekomą zasadę re- 
pubiikańsko-ko stytucyjną. A zatem 
zgoda. Dla ocalenia pewnej formuły 
o  wątpliwej wartości prawnej — 
niech uchwali Sejm to, co  będzie 
ow ocem  długich i sumik nnych prac 
fachow ców . Ale Sejm ow i nie wy
starczy to. Sejm zainteresował się 
treścią przyszłej ustawy i pragnie 
o  tej treści m ówić. Platforma dys
kusji rzec? prosta nie jest, bo  nie 
może być fachow a. Jest, b o  inftą 
nie może być, —  partyjna. I ustawa 
o organ zacji najwyższych władz 
w ojskow ych dostanie się w alemb k 
walk partyjnych. Jeśli wyjdzie stam
tąd cała, będzie ow ocem  — kom
promisu stronnictw.

W ierzymy, że M n. Sikorski 
bronić będzie rzeczow ego rdze
nia sw ego projektu przed in
wazją dem agog i i że uchroni ją 
od  złow ieszczego widma poi tycz

nych w pływ ów . Ale już dzisiaj 
skutki tej dem agog i są widoczne, 
juz dziś, zanim projekt ustawy do -  
rzał do  przedłożenia, usiłuje się 
drogą terroru i pogróżek wpłynąć 
na taki lub inny kierunek praw 
przygotowawczych.

Ogniskiem dyskusji stał się Mar
szałek P łsudski, do którego Rząd 
ma zw rócić się z propozycją objęcia 
stanowiska generą n go inspektora 
armji, c z ,! i  wodza naczelnego w ra- 
zie wojny. Oto jest punkt wyjść owy 
poglądów pattyjnych na całą usta. 
wę: człow ie i jego pow rót do 
służby czynne'.

Z o! ozu przeciwników M arszał
ka Piłsudskiego w>rósł zarzut, że 
ustawa napisana została dla jedne- 

o człowieka, że skupia w jego 
ręku wtadzę zbyt wielką, niekonsty
tucyjną. Aby wykazać wartość tego 
zarzutu w ys'arczy pr.ypom n eć, że

wysuwano go  z tej samej strony 
wówczas, kiedy projekt konstytucji 
określić miał władzę Prezydenta 
Państwa. W ów czas dom agano się 
ogran iczen i jego władzy w yko
nawczej nibyto ze w zględów  zasa
dniczych, faktycznie z osob istej 
ammozji do Naczelnika Państwa 
Płsudskiego. „Zasada“ zwyciężyła 
a dośw iadczenia praktyczne tej 
teorji okazały się tak zabójcze dla 
Państwa, że dzisiaj ci Sami, którzy 
władzę Prezydenta ś c iś n iii  do 
absurdu, domagają się gwałtownie 
ro?szerzenia jej. W szelkie dawne 
wątpliwości g izi ś zagubiły się po 
drodze. Suweren widzi, że z zazd o - 
snej obaw y o swe prawa popełń ł 
błąd

Błąd ten można jeszcze napra
wa ć. Sejm obradu e i jest nadzieja, 
że ferment, zm ierzaj:cy do  zwięk
szenia w ładzy wykonawczej Prezy-

F. D u b a n o w icz  b ierze  no siebie
w ielb i! od p ow ied zia ln ość .

| RATUJAC MIN. MIKLASZEWSKIEGO PRZED DYMISJA.

J (Telefonem od naszego koresp.)

W arszawa, 9. grudnia. (Z). W  
Sejmie odbedzie się w  środę, 3. czy
tanie budżetu dodatkowego na r.
1924. Jak słychać, klub Z. L. N. 
wpłynął na klub Cii. N. w kierunku 
poparcia Min. O. P. p. Miklaszew- | szewskiego, ulegnie reasumpcji, 
sklego Prawdopodobnie w ięc rna- jl

nifestacyjna uchwala Sejmu przy 
II. czytaniu co  do potrącenia z pre
liminarza budżetowego Min. W . j 
O. P. 100 zł., a wyrażająca tem sa
mem votum nieufności dla p. Mikla-

Og^mie przez znawców 
faworyzowana

Przedstawicielstwa: D|H

i H i
HAHSZ9R9

Zielna 24.
796i T elcf. 3-55.

denta, dojrzeje zanim będzie za 
późro.  Ale oto to samo zjawisko 
występuje dziś powtórnie w od n ie 
sień u do kompetencji przyszłego, 
Naczelnego woaza. Poniev aż Marsc 
Piłsudski od  szerokości tej kom 
petencji uzależnia sw ój p ow ró1, na
leży ją tak zacieśnić, aby nie mógł 
wrócić. Taka .rac ja 8 musi okazać 
się szkodliwą. Jedn k czy n e bę
dzie zapóźno ją naprawiać w atmo
sferze wojennej i po klęskach, w y
wołanych błędami ustaw y?

O tem nie myślą jej k r/fycy , 
zaślepieni uprzedzeniem osob isem  
Ale musi myśleć o  tem społeczeń- 
stwo, które kiedyś w pierwszym 
rzędzie odpokutuje za wadliw ość 
ustawy, zrodzonej w  gorączce par
tyjnej.

Społeczeństw o nie lęka się „a bso-
lutystycznej to-m y" organizacji w oj
skowej, ponieważ inną nie może być 
ta organizacja. W ojny bolszewickiej 
nie wygrały obrady sejm ow e na 
temat planu wojennego, ale plan 
i rozkaz jednego W odza, któiy 
wśród chaosu projektów i despe
rackich rad poszed ł drogą własnej 
myśli 1 osobistej odpow iedzialności. 
Społeczeństwo pamięta, że niesz
częściem roku 1831 był właśnie 
brak „absolutystycznej form y" w oj
skowej i kłótr. e w odzów . Ż e  t. zw. 
kontrola działalności W odza w na
szych warunkach jest tylko osłabia
niem jego  pracy przez postronne 
wichrz nia i intrygi.

Marszałek Piłsudski zbyt wiele 
prac i chwały ma za sobą, aby 
szukać w projekcie swym podstawy 
dla własnej karjery. On szuka je
dynie podstawy siły dla swych na
stępców, w których ręce naiód kie
dyś, w  przełom owej chwili złoży 
swe losy . On pragnie, aby nasiępcy 
ci mieli egzekutywę równą swej 
olbrzymiej odpow iedzialności.

Nie zaprzeczamy, że wzory fran
cuskie mogą b ć dobre. Uważamy 
jedn k, że w  Polsce jedynie miaro- 

ajnemi winny być doświadczenia 
polskich wojen i znajom ość polskich 
stosunków. Jedno i drugie prócz 
postulatu wznowienia władzy oso- 
oi tej W odza przynosi również 
pewnik o fatalnych skutkach polityki 
cyw ilnej w rzeczach armji i wojny.
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Hismcy bez wię; szóści 
parlameiiicrml.

UKŁAD SIŁ W  NOWYM REICHSTAGU
He/iin. 9 grudnia. Wolff. (Tel. Q. P.) 

IWedlug obliczeń urzędu sta>tystyezne- 
2o nowy parlament Rzeszy składać się 
będzie z 493 posiew, a to: 131 soc. de
mokratów, 103 partii rueiniccko-ntirocio- 
wej, 69 centrum, 45 kumunisrów. 51 
niemiecka partja ludowo 14 naród, so
cjalistów, 32 demokratów. 19 pomorska 
pairtja iudowa, 17 partja gospodarcza, .3 
vŁandsbimrt‘ i 4 W elfów.

 o-------
NIEMCY SA NIEZADOWOLONE.
Berlin, 9 grudnia. (Tel. G, P.) Onia- 

iwłaijąc komunikat Reutera w sprawie 
porozumienia między Kerrioitem a Ciiam 
berlainem co do ewakuacji strefy Kolo
nii oraz rozbrojenia Niemiec prasa o- 
świadczą, że stanowisko An.gl.ii w  te) 
sprawie wywarło w Niemczech nieko
rzystne wrażerie. Anglia powinna była 
wpłynąć na Francję w1 kierunku przy
spieszenia ewakuacji Zagt. Ruhry, co 
powinno nastąpić do 15 sierpnia 1925.

— ,— o — —

PODPISANIE KONWENCJI HANIT 0 -  
W FJ MIEDZY POLSKĄ A FRANCJA.

Paryż, 9 grudnia. (Tei. G. P.) Dziś 
podpisali przedstawiciele Fraiicii, pre- 
nijer Hernot i minis4er Reyneluy i Pol
ski a to ambasador Chłapowski i dyrek
tor departamentu ministerstwa liamdu i 
przem. dyrektor Teneiibaum konwencję 
handlową irancusko-poiską.

 O-------
KONSOLIDACJA DŁUGÓW POLSKiCH 

W  AMERYCE.
Warsaawa, 9 grudnia. (Tel.’ O. P.) 

Rada ministrów zatwierdziła umowę z 
14 listopada br. zawartą między Polską 
a Stanami Ziedn. w sprawie konsolida
cji długów polskich i poleciia ministro
wi skarbu jej wykonanie. Umowa u- 
stala siunę naszego długu w Ameryce 
prawie zgodnie z obliczeniem ptlskiem, 
odracza wypłaitę rat do roku 1929 oraz 
przez obniżenie stopy procentowej od 
toku 1922 redakuje znacznie sumę dłu
gów. Urnowa ma duże znaczenie dla 
rozwoju naszych stosunków ze Stanami 
Zjedui. ,[.w zm ocn i niewątpliwie • nasze 
ftanowiSTO na rynku amerykańskim, co 
nie pozostanie bez wpływu na toczące 
się obecnie w Londynie analogiczne ro
kowania.

Mowa tro n o w a  iir&a J erzeg o .
W YGŁOSIŁ JA

Londyn, 9 grudnia. (Tel. G. P.j. 
Przy otwarciu sesji low ego parla
mentu wygłosił król Jerzy przemó
wienie w  którem podkreślił, że sto 
sunek jego do obcycn mocarstw 
pozostaje dalej przyjacielski. Dalej 
pc-dnosi król wrogie stanowisko E- 
giptu i Sudanu, inspirowane przez 
Zaglula Paszę, które znalazło punkt 
kulminacyjny w  morderstwie, po- 
ptłr.iorem na generale Stąaeku. — 
W obec tego musiał rzad wielkobry* 
tyjski postawić żądania, przyjęte 
przez obecny rząd egip ki, a zmie
rzające ku zapewnieniu należyuego 
poszanowania dla żyw otnych inte- 
t esów imperium wielkobrytyjskie- 
go. Co do Ligi Narodów, oświad
czył kiól, że śledzi z wielkiem 
zainteresowaniem jej prace i w y 
siał w  tym celu sw ego sekretarza 
stanu dla spraw zasranie7 łych, któ- 

; ry nie omieszkał nawiązać też bez- 
I pośredniego kontaktu z premjerarni 

Fi uncji i W łoch. W  sprawie proto
kołu genewskiego porozumiał się 
rząd wieikobryiyjski z rządami do
miniów co do charakteru żądań, wy
nikających z tego protokołu. R/ądy  
dominiów zaczęły już badać szcze
gółowo tę doniosłą sprawę. Co się 
tyczy traktatów podpisanych przez 
poprzedni rzaa ze związkiem repu
blik sowieckich, to rząd obecny nie 
może przedstawić tych spraw dla 
dalszego ich rozważania. Natomiast 
jest życzeniem króla, aby normalne 
stosunki między dbu krajami me u- 
legały przerwie. Król sądzi, że jest

V/ IZBIE GMIN.
to możdiwe tylko w ówczas, gdy 
rząd sowiecki wypełni ściśle w szy
stkie zobowiązania, odpowiadające 
nieodzownym warunkom międzyna
rodowych tO">unkóvV przyjaciel
skich zobowiązania przyjęte przez 
rząd. Sowietów w  chwili nawiąza
nia z Rosją .stosunków dyplomaty
cznych. Z Niemcami zawarto trak
tat handlowy i morski, który zo
stanie wkrótce przedłożony rządo
wa do ratyfikacji, jak również tekst 
traktatu z Wiochami w  sprawie czę
ści kraju Yaba. Zasadą przewodnią 
w  polityce wewnętrznej impenum 
jest ścisła spółpracą rządu angiel
skiego z rządami dominiów i Jndji 
we wszystkich wspólnych spra
wach. Co do projektów wysunię
tych przez przeszłoroczaą konferen
cję imperium brytyjskiego, to w ej
dą one ponownie na porządek 
dzienny, w  celu rozszczen ia  przy
jęty cli juz częściow o przepisów pro- 
tekcjdnych dla produktów impe
rium. Czynione będą wszelkie usi
łowania w  kierunku juk najdaioj 
idącej redukcji wydurków państwo
wych. Bezrobocie w  Angiji jest je
szcze ciągle tego rodzaju, że wzbu
dza- niepokój u króla. Ministrowie 
dołożą też wszelkich starań, . aby 
sprawę tę rozwiązać jak najlepiej. 
W  końcu poruszył król sprawę bu
dowy tanich dom ów mieszkalnych, 
poprawę obecnego stanu importu, 
riektpne sprawy agrarne, oraz spra
w ę cen artykułów żywności.
i '

Rząd i g i e l s l s i  ż y w i
BANDYTA DOMAŃSKI PŁACI 

PODATEK DOCHODOW Y...
Warszawa, 9. grudnia. (Z ). Jed

no z pism warszawskich dem si, że 
osiawkiny bandyta Domański przy
słał do łódzkiej Izby skarbowej w 
zapieczętowanej kopercie kilkaset 

' złotych jako podatek dochodowy. 
Pisma zapytują, kiedy bandyta od
powie gardłem za krwawe zbrod
nie i szydzenie z władz.

dlii Ligi N a rod ów .
Ale w pnw adz nle w życie protokołu genewskiego 

zostanie odroczune.

S P S C J A L N O S C

TRIPLE - SEC.
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FANTOM

W edług G. Hr.uptmanna 
W i o l l i i , .  a r c y d z i e ł o .

Rzym, 9.. grudnia. (Tel. G. P.). 
W czorajsze posiedzenie Rady Ligi 
Narodów otw orzył Salandra, wita
jąc w  imieniu rząou Radę Lisi i 
dziękując za wybór Rzymu na miej
sce obrad. Następnie prezes Rady 
Ligi Mello del Franca podciękował 
W łochom  za gościnę i specjalnie 
podkreślił przybycie Chamberlaina. 
Chamberlain zaznaczył, że przybył 
na posiedzenie pomimo otwarcia w 
tych dniach parlamentu angielskie
go, aby wykazać respekt rządu an
gielskiego dla Ligi Narodów. Po 
tych oświadczeniach przystąpiono 
do protokołu III. sekcji komitetu hy 
gjeny. —  Następnie przedstawiciel 
Szwecji złożył sprawozdanie o ten
dencjach i rozwoju prawa między
narodowego. Z kolei weszli na salę 
posiedzeń zaproszeni przez prze
wodniczącego Rady wysoki komi
sarz dla Gdańska Mac Doneil, ko • 
misarz generalny Rzpltej polskiej 
Strassburger i prez. Senatu gdań
skiego Sahm, oraz przewodniczący 
Rady portu pułkownik Reynier. — 
Sprawozdanie delegata hiszpańskie
go w  sprawach administracyjnych 
miasta Gdańska przyjęła Rada jed
nomyślnie. Następnie przyjęła ra
port dra Nansena w sprawie mię
dzynarodowej organizacji pracy I 
pom ocy na rzecz uchodźców rosy j
skich i armeńskie!], prosząc prży
tem dra Nansena, ;::by kontynuował 
swą pracę.
ZGODZONO SIĘ NA ODROCZENIE.

Rzym, 9 grudnia. (Tel. G. I-.) W e
dług tfeyasg ic-wwęow ,< Rady Ligi M

pryiwałnem żebraniu zgodził! S’ę co do 
charakteru odroczenia wprowadzenia w 
życie protokołu genewskiego. Briand 
przypomniał o przywiązaniu rządu fran
cuskiego do dzieła genewskiego i nale
gał na to, aby decyzja Anglfl nie naru
szyła autorytetu przyszłych pr? Ligi 
Narodów. W ieszoie na pytanie Branda, 
czy  chodziło (tylko o odroczenie wpro
wadzenia w życie protokołu Chamber
laina, dpowiedział twierdząco, w obec 
czego Rada Ligi zajmie się tą sprawą 
i-a posiedzeniu marcowem.

WYNIKI KONFERENCJI CHAM
BERLAINA Z MUSSOLINIM.
Rzym, 9. grudnia. (Tel. G. P.). 

Konferencja Chamberlaina z Musso- 
linim, jak komunikują ze źródeł mia
rodajnych, dotyczyła między inne- 
n i  również sprawy dłagów między
sojuszniczych. Obaj ministrowie do
szli do przekonania, że nie mogą się 
wypowiedzieć w tej sprawie i prze
kazali ją swoim ministrom finan
sów. Co się tyczy protokołu genew
skiego, to Mussoliui wyraził swą 
zgodę na szereg najważniejszych 
postulatów angielskich. Poruszono 
rówńież sprawę stosunków z Rosją, 
co do których zaopatrywania obu 
ministrów okazały s.ię zgodne, zwła
szcza co się tyczy środków zasto
sowanych. przez Anglję przeciw 
propagandzie bolszewickiej.

BANKIET.
Rzym, 9. grudnia, ( le i  G. P.). 

W czoraj wydał król bankiet na 
cześć członków Rady .L igi Naro
dów. W  bankiecie wzięli też udział: 
królowa, następca tronu, Mussoliui, 
oraz .wielu ęzłooków, gabinetu.

Orani! Vin tommi
Q u a l i t ć  Superieure

Do naoycia w- wszystkich pierwszorzędnych 
restauracjach i handlach delikatesów.

Rezygnacja pu łk  Rejnfera.
Rzym, 9. grudnia. (Tel. G. P.). 

Rada Ligi przyjęła rezygnację 
przewodniczącego Rarly portu puł
kownika Reynier z zajmowanego 
stanowiska. O iio Gdańsk i Polska 
nie dojdą w  tej sprawie do porozu
mienia i zwrócą się do Rady Ligi, 
zajmie się ona zamianowaniem za
stępcy pułkownika Reynier na se 
sji marcowej. ■ / .

W IB E S T z A H  E,

Z A K O P A N E
Pensjsnat ,NIRWANA“

ul. C h a łu b iń s k ie g o  (willa zupełnie 
nowa z drzewa)

poleca pokoje słoneczne 
z balkonami.

(Pościel nzjhyfleniczaiej mieć swoją). 
Zg eszenia: Ki. Siudencka, Za

kopane „Nirwana* (latem Iwonicz- 
Zdrój „Ż o fjó w k a "), 8479

F i r m a 8470

„ z a m *
A. Miot i 3. Slltlivicz

zawiadamia P. T  od b iorców  
sw oich, iż w yda ’a własnym na
kładem drukowany przegląd to
warów znajdujących się w  ich 
handlu i a akładue i rów nocze
śnie wysyłają go  wszysikim . 

G dyby kto z P. T. przez przeo
czeń 6 nieotrzyinał go, zechce 
łaskawie zareklam ować.

RESTAURACJA A. FRANKI A 
Lw ów , Lema Sapiehy 69. 

POLECA tlYGIENICZNIF SPORZĄ
DZONE, SMACZNE I SUTE OBIADY 

Z 3 DAŃ PO 80 GROSZY. 
Kuchnia w e własnym za-zadzie. Potra
wy na świeżem maśle. Usługa skroę.-na.

Trunki doborow e. 8415-3

PRAKTYCZNE PODARKI | 
DLA PAŃ na < 4 < r ia z d k ę .

ANTON! UWIERA
I ,v ,  f> w ,  ni, H a l i c k a  I O .

Przez i‘» tj grudzień reny 
8334 wszystkich artykułów
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Z dnia.

Hojeiscda Zimsy 
przecież ustępuje

Lwów, 9 grudnia.
W ojewoda lwowski p. Stanisław 

.Zimny ustępuje zc st inowisftg, na któ- 
leni —  co u nas nie zawoz-e się zda
rza —  okazał się właściwym człow ie
kiem na właściwom 'niejsc.ii. Pogłoski, 
lak często w ostatnich tygodmach kol
portowano, sprawdziły się niestety, a 
hdu ość w ojew ództw a lwowskiego, bez 
względu na narodowość i wyznanie, 
dowiedziawszy sj» •> ty:n -'akcie,' przyj
mie wiadom ość o nim z ucmciem sicze  
rego żalu i ubolewania.

To pow szednie uznanie pracy p. 
w ojew ody jest nailepszem świadectwem 
iego zalet i trafności wyboru p. Zinme- 
ćO na tak trudne i odpowiedzialne sta
nowisko.

Tarcia narodowościowe, w latach 
dawniejszych występujące niejednokro
tne w formie zaognionej, znikły za 
rządów p. Zimnego zupełnie. Nie uronił 
on nic z powagi urzędu, nie sprzenie
wierzył się ani na w łos uczuciom i o- 
bowiązkom urzędnika-Poiuka, a jednak 
ąopiowadził do zgodnego, harmonijne
go współżycia wszystkich.

Sprawiły to takt i bezstronność, któ
re w połączeniu z głęboką wiedzą i 
toświadczeniem, złoży ły  się na idealny 
typ urzędr.ika-obywatela.

Był nim p. Zimny zawsze, w całej 
swojej karierze, od najniższych jej 
szczeblów  poczynając. Nie szukając 
rozgłosu, ni hałaśliwej reklamy, praco
wał zawsze z wyjątkową sumiennością 
o obow iązkowością polskość swą stwitr 
dzając czynem, nie hałąśliwemi zw ro
tami retorycznemu

Takim przyzwyczailiśm y się go w i
dzieć w każdej sytuacii, takim, a nie 
innym, cofa się w zacisze dom owego 
ogniska jako mąż zasług nieprzebrzmia- 
łych, towarzyszą mu zaś ogólne życze
nia, by w zdrowiu i spokoju służył je
szcze długie lata młodszym kolegom 
przykładem i wzorem bo teg > typu 
uRędnfków, \vc wschodnich w ojew ódz
twach zwłaszcza, specjalnie nam po
trzeba.

— - o -------
HISZPANIA PODPISAŁA PRO 

TOKÓŁ GFNEWSKI.
Rzym, 9. grudnia. Delegat hisz

pański podpisał wczoraj protokół 
genewski. W tutejszych kołach od
noszą wrażenie, że postano.wic nie 
Hiszpanji miało na celu wywarcie 
wpływu na stanowisko Angiji.

 o-----
JOFFE POSŁEM SOWIECKIM 

W  WIEDNIU.
Moskwa, 9. grud iia. ( Fel. G. P.). 

Ag. rosyjska donosi, $ę Joffe został 
posłem sowieckim w Wiedniu.

 o----
NOWY AMBASADOR NIEM.

W  WASZYNGTONJE.
Berlin, 9. grudnia. (Teł- G. P.). 

„Beri. Tagebht" dowiaduje się, iż 
podsekretarz stanu dla spraw za
granicznych Maltzan został zamia
nowany ambasadorem w  W aszyng
tonie. Jego następcą na stanowisku 
podsekrtarza będzie prawdopodob
nie dyrektor departamentu Schu
bert. I

ODZNACZENIE P. LASOCKIEGO.
Wiedeń, 9. grudnia. (Tek G. P.). 

Prezydent republiki austriackiej na
dał p. Lasockiemu, posłowi polskie
mu w  Wiedniu, odjeżdżającemu do 
Pragi, wielką wstęgę nowego orde
ru i wydal na jego cześć obiad.

I  F A N T O N
■

 W edług G. Hauptmanna
W i e l k i ©  a r c y d z i e ł o .

WEDŁUG INNYCH,WERSJI BRAK JESZCZE USTALONEJ 
KANDYDATURY NA TO STANOWISKO.

(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa, 9. grudnia (Z). Ko- j w ojew oda lwowski p. Zimny uie
lespondent W asz dowiaduje się, że 
kandydatem na opróżnione w oje
w ództw o lwowskie jest obecny w o
jewoda łódzki p. Ganipieh. Sprawa 
ta jednak nie jest definitywnie zała
twiona, a nawet dzisiaj w  kołaeii 
politycznych krążyły pogłoski, że

Lw ów, 9. grudnia.
Jak nas informują. Minister spr. 

wewnętrznych uwzględnił prośbę 
W ojew ody Zimnego o przeniesienie 
na emeryturę. Przy tej sposobności 
p. minister wyraził W ojewodzie
Zimnemu pełne uznanie i podzięko
wanie za długoletnią służbę, w  cza
sie której piastował szereg odpo- 
v  iedzialnych stanowisk, sprawując 
swe obowiązki służbowe ze szcze- 
gólneir poświęceniem i gorliwo
ścią, przyczem jako urzędnik pań-

przerwie na razie urzędowania i 
pozostanie jeszcze czas jakiś na 
swoim posterunku, ponieważ w  da
nym momencie władze centralne 
nic mają odpowiedniego kandydata 
i nic zajmują się sprawą obsadzenia 
województwa lwowskiego,

stwa zaborczego umiał w sposób 
chwalebny pogodzić wymagania 
służby z obowiązkami obywatela
polskiego, zaś następnie w. odro
dzonej Ojczyźnie zasobny w  rozle
głą wiedzę i doświadczenie, oddał 
znakomite usługi naszej administra
cji. Pożegnanie W ojew ody Zimnego 
przez podwładnych urzędników od
będzie się w  czw artek, 11 -go bm. o 
godzinie 12 w sań sesyjnej W oje- 

J wmdztwa.

R okow ania s o w is e k o -r u m u ^ k ie
l i f t  być wznowione.

PRZE PODOBNO D O

(Telegram własny

Bukareszt 9. grudnia, (ms.). Jak
donoszą ze źródeł dobrze poinfor
mowanych, rząd sowiecki skorzy
stał z pobytu Alberta Thomasa w 
Bukareszcie, by go skłonić do pod
jęcia próby pośredniewa u rządu 
rumuńskiego celem nawiązania zer
wanych sv/ego czasu w Wiedniu ro
kowań sowiecho-ruinuńskich. R ó
wnież Rakowski interweniował u 
senatora De Monzie w' tym duchu, 
aby Francja nakłoniła Rumunję do 
wznowienia tych rokowań. Albert 
Thomas oświadczył premjerowi 
Bratianu, że Francja widziałaby 
bardzo chętnie doprowadzenie do 
Skutku pojednania rosyjsko-rumuń- 
skiego.

Bukareszt, 9. grudnia. (Tel. wk). 
(ms). Koło Bazargic doszło do 
krwawego starcia między żan
darmerią rumuńską a przekradającą

TEGO FRANCJA,

,,Gazety Por.“).

się z  Sowdepji bandą dywersyjną.
Z obu stron padło przeszło 200 
strzałów. Dwóch bandytów zdoła
no ująć żywcein, reszta bądź pole
gła, bądź ratowała się ucieczką.

Dnia 10. bm zbiera się w  Ce- 
tatea Alba mieszana Komisja rosyj- 
sko-rumuńska, mająca na celu ure
gulować definitywnie spory grani
czne między oba państwami.

O CZEM DOWIEDZIANO SIĘ ZE 
SKONFISKOWANYCH LISTÓW.

(Tcicfoncin od najacgo korespondenta.)
Warszawa, PR-rucinia. (Z) Z 'Bukare

sztu donoszą,. że policja rumuńska 
skonfiskowała znajdujące się na poczcie 
listy, pochodzące z Moskwy, a skiero
wane do poszczególnych członków ru
muńskiej organizacji chłopskiej. Listy te 
wzywają rumuńskich przyw ódców  par- 
tji chłopskiej do działania razem z so
wiecką partją chłopską, celem obalenia 
obecnego gabinetu rumuńskiego.

Pogłoski o zomociiu stano na Hggrzeci).
W  aferę wmieszana jest podobna ex cesarzowa Zyta.

Wiedeń. 9. grudnia. (Tel O. P). 
„8 Uhr Blatt" doaosi z Budapesztu: 
Przedwczoraj i wczoraj krążyły 
pogłoski o zamachu legitymistycz- 
nym na W ęgrzech. W  zamku Tsza- 
Top, własności hr. Juljusza Andfas- 
syego, przyw ódcy lcgitymisfów 
\vcg„ miało się odbyć wielkie ze
branie arystokracji i licznycn ofice
rów, celem uknucia spisku przeciw-' 
ko naczelnikowi państwa węgier
skiego Horthyemu i osadzenia Ot

tona Habsburga na tronie węg. Za
wezwana przez władze żandarme
ria otoczyła zamek i aresztowała 
Iii . Andrassyego i jego gości. Opo
wiadają także, że ekseesarzowa Z y 
ta wraz z synem swym Ottonem 
przybyła w tych dniach do W ę 
gier i że ją aresztowano (9).

Wiedeńska „Allg. Ztg." donosi 
natomiast, żc hr. Anlbassy ma za
miar utworzyć nowe stronnictwo 
legitymistyczne i konserwatywne.

1?  lodzi strajk jeszcze nie wygasi
Warszawa, 9 grudnia (Teł. G. P.) 

Dnia 9 om. rano powrócili do Pracy ro
botnicy łódzcv przemysłu włókiennicze
go, oraz prawic wszystkich zatkładów 
przemysłowych, instytucji miejskich, 
biur itp. Wszystkie fabryki są w ruchu,

z wyjątkiem fabryk przemysłu łnianego,
nieczynnych od soboty. Robotnicy do
magają się 23 P rc.  dodatku drożyżnóanc- 
go. P rócz tego strajkują tramwajarze, 
iktórzy domagają się 13-tej pensji.

Proszę o głos!
NALEŻY KONIECZNIE UPORZĄDKO
WAĆ STOSUNKI NA POCZCIE LWO

WSKIEJ.
Lw ów, 9 grudnia.

Szanowny Panie Redaktorze! Dnia 
2 bm. otrzymałem „pilny" telegram o 
godz. 17.58 popot., mimo, że był już na 
stacji odbiorczej o godzinie 13.57 pop.) 
Poniosłem z tego powodu stratę mater
ialną połączoną z  inneini nieprzyjom- 
nemi konsekwencjami. Na zapytania 
moje w biurze naczelnika telegrafu dla
czego tak się dzieje, odpowiedziano mi. 
że od 14 godz. pop. Jo 16 godz. popoł. 
niema raznosicieii telegramów w biu
rze i dlatego dopiero po 2-godzo,;r;ej 
pizerw ie telegram wysłań :> na miasto 
a podany adres został oddany o godz 
17.58 czyli w 4 gadziny po nadejścia 
dc I wowa.

W ięc „pilny" telegram potrójnie o  
płacony dostaje się w ręce adresata 
dopiero po 4 godzinach! Dr. H. 

 o------

W OJEW ODA JURYSTOWSKf)
W  W ARSZAW IE.

(Telefonem od naszego koresp)
W arszawa, 9. grudnia. (Z). W  

W arszawie bawił wojew oda slfliii- 
9 sławowski Jurystowski w spra

wach związanych z rozszerzeniem 
miasta Stanisławowa. W  .sprawie 
tej w ojew oda odbył s z e r e g  konfe
rencji, in. i. z min. Ratajskim i na
czelnikami odnośnych wydziałów.

ODZNACZENIE MARJI RODZIE
WICZÓW NY.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
W arszawa, 9. grudnia. (Z). W 

powiecie kobryńskin. zaciszny dw o
rek Kreszowo był świadkiem pięk
nej uroczystości. Mianowicie woje- 
wocja poleski gen. Młodzianowski 
dokonał ceremonji udekorowania 
krzyżem oficerskim . orieru Odro- 
dzeiiia Polski właścicielki dworu, 
znanej powieściopisarki Rodziew i
czówny, ,,

KOPIEC NIEPODLEGŁOŚCI.
Warszawa, 9 grudnia. (Tel. G. PJ 

P. Krystjan Ostrowski przedstawił na 
famach prasy szkic projektu Kopca Nic- 
padleg‘ości z prochami pobojowisk 1 
grobem Żołnierza Nieznanego. Kopiec 
ten stanąłby na forcie Legjonów na tle 
pMks tając ego obecnie parku im. Trau
gutta, na otokach Cytadeli, zbiegają
cych  ku brzegowi Wisty W ieczny ogień 
ploinąjby zawsze n.a szczycie Kopca.

 0-----
ARESZTOWANIA.

Warszawa, 9 gmcinia. (Tel. G. P.) 
W  nocy z 8 na 9 br. aresztowano tu kil
ku studentów Uniwersytetu warsz., zna
nych w szeiokich kotach młodzieży, a 
podejrzanych o działalność komunisty
czną.

BYŁO ICH 7-MIU!
(.Telefonem od naszego korespondenta)

W arszawa, 9. grudnia. (Z). Z 
Rygi donoszą, że w  czasie rewolucji 
komunistycznej w  Estonji ogółem 
aresztowano 7 współpracowników 
poselstwa sowieckiego.i i

I KATASTROFA KOLEJOWA,
j W arszawa, 9. grudnia. (Tel. G,
i P.). Dnia 5. bm. o godz. 17.27 zde- 
j rzy ły  się na szlaku między stacja

mi Dztedziee-Czeehowioe linji Dzic- 
dzice-Żywiec pociąg pasażerski Nr, 
2133 z pociągiem towarowym  N”. 
21K2 Oba padów ozy, jak również 
17 wagonów doznało znaczniejszych 
uszkodzeń, z czego jed ui parowo? 
i J4 wagonów uległo w-ykolejcniu 
Lekkie uszkodzenia cielesne odnio
sło 18 osób, w' tern 3 personalu ko
lejowego. Szkoda im terjuh j w y ro 
si około 100.000 z|.

V
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Z muzyki.
KONCERT KU UCZCZENIU 25-LFT- 
M EGO ISTNIENIA „LW OW SKIEGO 

CHÓRU AKADEMICKIEGO".
L w ów , 9 grudnia.

W ybitne w rzędzie uroczyst aści złą
czonych z ćw larćw iekiw ym  ubileuszein 
I wowsk. Chóru Akademickiego miejsce 
zajęła zbiorowa pSoiukcju wokalna, 
imponująca słuchaczom ilością wykona
w ców , artystycznym poziomem intei- 
iretacji doborow ego programu, i tym 
podniosłym i rzewwym nastrojem, któ
ry  —  w obec ogólnej sympatii i zainte
resowania się społeczeństwa działalno
ścią i zrsługami tego T ow . śpiewackie
go —  nieodłącznym być musiał od po
ranku urządzonego w dniu 8 grudnia.

P o słowie wstępnem, w którem stre
ścił wym ownie przew .dnlczący t o w a 
rzystw a p. Er. Bar dzik genezę Chóru 
Akademickiego i szkic historyczny do
tyczący  okresu 1899— 1924, om  z pow a
żne zasługi Dra Zdzisława Szczepań
skiego (pierwszego przewodniczącego') 
i ,T T. Nowak jw skiego (pi jrw szego dy 
rygenta Chóru), on licznych przem ów ’ e- 
niach reprezentantów lwowskich i po- 
zam iejscowych Tow arzystw  śpiewac
kich, i po serdecznych oiyacpMti ku czci 
Założycieli i obecnego Zarządu rozpo
częły się produkcje chóru wspólnego 
(seniorów i juniorów) pod batutą Dr. Z. 
Szczepańskiego. Pr ogram zapowiadał 
Wykonanie „Hasta" Adama Sołtysa i 
„poloneza elegijnego" Z. Noskowskiego. 
Następnie olśniewał pięknością i w y- 
datnością głosów  chór seniorów pod 
batutą J. T  Nowakowskiego, jak-;> w y 
konawca dzieł W P. Zeleiskieg-o^ i >t. 
Niewiadomskiego. („Z  łąk i pól"), W  
drugiej części pfodukcii zaouzna! nas 
Chór juniorów pod kierownictwem Dra 
Adama Sołtysa z utworami nag;odz->- 
bymi na ko lkufsie jubileuszowym 
Pierwsze miedzy nimi miejsce zajrnuie 
niewątpliwie — pod wzgiedem waloru 
kompnizytoTskiego —  Pol. W aR k-W a- 
lcw slieg o  „Psalm 1.80 fana Kochan P i 
skiego" niezależnie od możliwych tu 
— gdy chodzi o szczegółow y róTińór 
i estrzejszą krytykę — zarzutów ewen
tualnych. dotyczących niejednolitej w 
cciii hbdtrzymania myśli pr.zewodmćj i 
miejscami dc fragmentów zbliżonej fór- 
m y całcŚSi. Do pięicnych i dość nastro
jow ych  utw orów  zaliczyć ież wypada 
St. Lipskiego , O przyjdź jesionią*, a 
na wskroś popisowy dla chóru i pom y
s łow y  utwór F. Nowowiejskiego „M a
drygał. Jaś zakochany" ciesz f i  się nie
mniej wielkim i nieprzeciętnym sukce
sem. Precyzyjne i wprost artystyczne 
wykonanie uwydatniło rzetelnie -zasługi 
kom pozytorów  i przyczyniło się w w y 
sokim stopniu do powodzenia tych dzieł 
na lw ow skiej estradzie.

Gorąco oklaskiwane produkcje chó
ralne przegrodził dwukrotnie śpiew so
le w y  artysty opery p. Romualda Cyga
nika, świetnego w ykonaw cy przepięk
nej, poetycznej i rzewnej pieśni Stan. 
Niewiadomskiego „L n y ", R. Czajkow
skiego „Serenady Don Juana", nasti ę- 
czającej głosowi i jego wyszkoleniu tak 
szerokie po-le do popisu, i kilku innych 
„eon am ore" odśpiewanych utworów, 
w yw ołujących niemilknące oklaski.

Piękna w całem tego słowa Znacze
niu poniedziałkowa produkcja -Lwow

skiego Chóru Akademickiego w yw arła

Fejleton „Óat. Por." z ó. 11. XII 192°.. 

ROBERT HICHENS. 5

Flet z a c z a r o w a n y
Tłum. z angielskiego Elma.

(C ii dalszy).
Poezja mówiła o  cudach, doko

nywanych przez człow ieka W sch o
du, który posiadł sztukę czarowania 
w ężów  i tłumów. Opow iadała o je
go ucieczkach w głąb piasków pu
stynnych, o tajemniczych zaklęciach, 
o  m ocy, która graniczy z cudow 
nością, gd^ i władna jest czarować 
nielylko płazy gnieżdżące się po 
skałach, kamieniach i lasach, a 'c  
też mężczyzn, kobiety i dzieci: p o 
trafi zakląć kształt i ruch człow ie

Z życia prnwincJL

O tfririiE ja  w  Kasie cKorjsli w Hadwórnie.
(Korespondencja własna „Gazety Por.“)

Nadwćrna, 8 grudnia.
Specjalni, przez Departament Ubez- 

. tłoczeń Spotjc/nyeh  ^Ministerstw j  Pra 
I cy i Opieki Społ.) wydelegowana koini- 
j sja lustracyjna w y Kryla w tutejszej ka

sie clioryeh wielkie nadużycia natury 
finansowej, które popełniano oddawna 
P i z y  budowie i urządzeniu wewnętrz- 
nem lecznicy w Bitkowie.

W ysoKość strat, :ia które Kasa Cho
rych została naraź|ną nie została jesz
cze ustaloną. W  każdym razie dosięga

ona dziesiątek tysięcy złotych sprzenie
wierzonych przy oszukańczych z.aku- 
prch materiałów budowlanych, ume
blowania, pościeli, bielizny . n,

Jako głównych w inowajców  aresz
towano i od.sławiona do więzienia Są
du okręgow ego w Stanisławowie dyre
ktora Kasy chorych Knołla i przewod
niczącego zarządu RziraiemeckLgo.

Cała afera w yw ołała w mieście i 
powiecie olbrzymią sensację.

Wiadomości z Jarosławia.
(Od nus/.ego korespondenta.)

.la osMW, 5. grudnia.
(S.) Ujęcie niebezpiecznego bandy

ty. W  związku z napadem rabunko- 
w jm  przez 3 zamaskowanych bandy
tów ra właściciela młyna w Bystro- 
wicach M. Ganera, zarządziła tut. po
licja energiczny pościg, który wydał 
pożądany rezultat. Dnia 3. bm. urzą
dzono zasadzkę w Paw łósiaw ie i are
sztowano jednego z niebezpiecznych 
bandytów Michała Kozła, mającego na 
sumieniu znaczną, dość większycn kra
dzieży i najprawdopodobniej współu
dział w napadzie rabunkowym na Ga- 
uera wfj Bystrowicnch. Szczegóły  śle
dztwa policyjnego są na razie trzyma
ne v/ tajemnicy, spodziewać się atoli 
r.ależy, że w najbliższym czasie —  ca-

i- ła szatka ba-tdycKa, będąca postrachem 
okolicy, znajdzie się pod ktacficin. 

Wybory do Kasy chorych, odbyły 
się dnia 30. ub. -r,. Do walki w yborczej 
stanęli Z. L. N. i N. P. R. przeciw P. 
P. S Ponieważ pertraktacje endeków 
i N PRow ców  z żydami nie doprowa- 
diziły do sKiitku —  p rzen  żydzi wysta
wił* osobną listę pracodaw ców . Z listy 
ubezpieczonych r.a ogólną ilość 30 
miejsc, uzyskała lisia Nr. 1, tj. Z. L. N. 
21 miejsc, zaś lista P. P. S. 9 miejsc. Z 
listy pracodaw ców  na ’ 5 miejsc otrzy
mała lista Nr. 1 sześć miejsc, zaś lista 
żyd. Nr. 2, 9 miejsc. Zajęcia się w ybo- 
lami bardz-o ożywione, głosow ało 85 
proc. w yborców

Z przemysłu

Wiadomości z Żółkwi.
(Korespondencja własna „Gaz. P or .")

Żółkiew, 6. grudnia.
Pogrzeb zamordowanego plutonowe

go, śn. Mikulidsł.iefri. Aresztowani spra
wcy. Pogrzeb śp. plEtonowejjo Mikuliń- 
skiego odbył się z nonoraini w ojsko
wymi prży udziale ork iestry  Wojsko
wej, szwadronu strzelców  konnych i 
licznego zastępu ludności cywilnej, po
większonego rzeszą włościaństwa, 
przybyłego w święto obrządku gr. kat. 
ze wsi okolicznych do miasta.

Aresztowani pod zarzute n dok ma

nia morderstwa na osobie śp. Miknliń- 
skiego, sąsiedzi z tego samego domu 
gminnego, w którym mieszkał zamor
dowany, a to: ślusarz Antoni Iniewicz 
i jego dwaj synowie, z Których jeden 
zajęty był jako pomocnik tercjana w 
tiU gimnazjum, dalej cieśla Sebastian- 
siei, niejaki Rychiiowski i jeszc7,ś d w a j, 
inkulpacf mieli się już podobno na po- ! 
lrćj] przyznać do czynu i w  dniach naj- 
lliższych  staną przed sądem doraźnym 
we Lw owie.

Nowiny z Chodorowa.
(Od naszego

fehodorów, w grudniu.
Brak mleka daje się tu bardzo do

tkliwie odczuwać z przyczyny zam
knięcia przywozu do miasta tego nie
zbędnego, zw łaszcza dla dziatwy pro
duktu. W  kilku bowiem  m iejscowo
ściach pojawiła się pryszczyca, która 
ponoć niebawem wygaśnie.

Zdbawy. Mimo tych przykrych e- 
wenem tntów Chodorów bawi się. Za
bawa na św. Katarzynę wypadła nad

konkm-
aran-

ko.rcspondenta.)
J w yraz wspaniale. Mi no, że w koni 
i sie dla panów p. rotmistrz Majer, ar 
j żer tańców, nie chciał przyjąć (corzyst- 
{ liego dla siebie wyniku do wiadomości, 

w konkursie piękności dla oań, aż czte
ry naraz panie jednogłośnie zosta ły  
wylosowane. D o tańca przygrywała' 
orkiestra p. Stasiny, absolwenta szkoły 
kapelmistrzów Dzięci >łowskiego w Za- 
góreczku. , .

na słuchaczach' szereg głębokich i nie- zamknięcie Cwierćwiekowego artysty- 
zatartych wrażeń. S tm ow i ona niejako | cznego „bilansu" tej zamil rwanej w 
pełne chwały i obfite w dodatnie rezul- • pieśni i sympatycznej drużyny, 
taty i zasługi na polu rodzimej sztuki > Fr. Neuhanser.

Rywalizacja między „Standard Oil 
Gi’U'p“ a „Rjval Dat cii „h e li" w Pol
sce zaostrza się. — Kolasy naftowe 
konkurują. — Wpływy Standatdu 
wziastają. — Mazut zami ;rza nabyć 

własną rafiue<ję.

Lwów, 9 grudaia.
Na jednern z ostatnich posiedzeń ra

dy nadzorczej kartelu naftowego w 
W arszawie zakw esrjoinw ał przedsta
wiciel formy „Bracia NooM i w P olsce" 
prawo uczestnictwa firmy Tow . Mazur 
w obiadach, 'w yclndząc z założenia, że 
w posiedzeniach mają brać udział tylko 

przedsiębiorstwa produkcyjne, opiera
jące się o własne ratinerje w Polsce, 
a nie pośrednicy, jak Mazut.

P izypom nieć należy, że „Br. No- 
be!a reprezentują i  nas interesy „Stan- 
dard Oil Comp." i mają '-afinerję w Li
buszy, podczas, gdy „M azut" jest re
rum gestor „R oyal Dutcii-Shella" ni< 
posiadającego — .na "azie — w Polsce 
własnej rafinerji. Ryw alizacja tych 
dwóch olbrzym ów nutow ych  —  roz
grywająca się na wszystkich rynkach 
św iatow ych zaćzyna się toż ujawniać 
w Polsce, która jest w il> :zn io również 
jt.ż upatrzoną na kolonję amerykań
skich w pływ ów  naftowych.

Dla ilustracji postępów, które robi u 
r.as Standard, wystarczy nadmienić, że 
Braciom Nobel udifo  się w dniach o- 
statnich luyskdć wyłączne prawo 
sp izedaży produktów wielkiej rafiner] 
„Jasło" („Gartenb-ug i Scureier"). O 
tą w yłączność starał się „M azut" — 
zestał jednak zdystansowany.

„M azut" zamierza nabyć na wfas- 
neść —  „Roy.il Duich-Shelia" Jedną z 
naiwiększycli rafinerji w Polsce Per
traktacje odnośne z :ednvm z wielkich 
lecz finansowo osłabionych konccmóu- 
mają się rozpocząć w dniach najbliż
szych. Na wypadcK, gdyby pertrakta
cje pow yższe nie doprowadziły do ce
lu, to Tow . „M azut" ma przystąpić do 
budowy nowej rafinerji.

Wiertacze z Ameryki zarabiają w Pol
sce po 25 aoiarów dziennie,

Lwów. 9 grudnia.
W ynagrodzenie dzienne wiertac>ów 

amerykańskich, zatrudnionych przy 
wierceniu szybów  naftowych w Pasie
cznej (reion bitkowski) wynosi przecię
tnie 25 dolarów (około 130 złotych).

W iercenia te, w ykonyw ane syste
mem linowym, przeprowadza się fta 
terenach będących w ł rsn iścią „Va- 
cuum Oil Com p." (Standar 0.

O r y g i n a l n e

T U T K
8310

poleca:a

mim, m i ,  i i f f ls u
v‘ KraKoit ie.

— D o nabycia — :— 
w sklepach tytoniowych.

czy w pierw czego lepszego cho
chola, nagiąć go  podług swojej 
faitazji i woli, kazać mu tańczyć, 

rsjgi zataczf ć i balełow e w ykony
wać tury. W  op  sie tym w rodzony 
urok Klary, w eżow ość Lej ruchów 
i gibkość postaci, a z niemi nie
wyczerpany zasób środków  i arka
nów jej’ przedziwnej’ sztuki, lak 
zespolonej z nią, że się zdawała 
czemś nieodłącznem  od jej fascy
nującej osobow ości, miały szerokie 
pole do  działania.
. Uplastyczniała postać pogrom cy 

w ężów  jako istoty, która silą obser
wacji i zżycia się z światem p a- 
zów  do łego stopnia przyswoiła 
Sob’e falistość ich linji i fantastycz
n ieć pefus-eń  a nieobliczalność 
odruchów, że stała się sama ćzemś 
nierealnem wprost, czem ś nieu- 
ehwytnem i nieodgadnionem, a zaw
sze niepokojąceni i niesam ow ilem ;

raz odrętwiała, to znowu w ście 
kłym porywana szałem, raz mięk
kim będaca kłębem barw i aksa
mitów, to znów  sorężeniem  w sztab 
hartownej stali, żgającej brudną po- 
soką jadu, lub wstręinym sykiem 
wężowej gardzieli.., Pogrom cy pozy 
natchnione, a rów nocześnie jego  
namiętny kult z łotego cielca, usta 
szepcące podniosłe nymny M aho
meta, podczas gdy oczy z całą 
perlidją W schodu szukają w  tłumie 
■najmożniejszego z mężczyzn lub 
z kobiet najciekawszej... Trupią 
znieruchomiałość jego, naiwnie do
broduszną poułalość ż niebezpiecz
nymi więźniami —  to znowu groźne 
spojrzenie, jeśliby który z nich oka- 
2ał się opernym , krnąbrnym lub 
nerwowym  — czujność zazdrcsia, 
jaką czarownica otacza szctelnie 
zamknięte skrzynki ćw oje —  każdy 
rys, każdy odcień charakterystyki

takiego osobnika odtwarza u Klara 
z prawdą genialną jakby na ży
wych wzorach podpatrzoną. Patrząc 
na nią, słuch ając, widziało się nie
mal plastycznie w ysuwające się ze 
skrętów i zw ojów  trójkątne głow y 
w ężów , okadzone na giętkich, m e
talicznym poiysiciem m ieniących się 
trzonach, słyszano syk, którym p ro 
siły, skarżyły się, czy też groziły 
temu, który je  czarem swym usi
dlić ilśiłował. I czu ło  się bezmiar 
pustyni, otw  erającej płom ienne ra 
miona, by w nieb jednego z swych 
synów utulić... Jeden z obecnych 
na akademii ow ej w Londynie ksią
żąt kfwi znającycn dobrze W schód 
i jego dziw yf ozwal się do  Klary, 
skoro przebrzmiały frehetyczne o - 
kiaski, jakim5 darzono jej produkcję.

(G  d  aJt
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STACJA AERONAUT YCZNA F.AKEHURST

(Stan.y .Zj), gdzie znalazły pomieszczenie diwa olbrzym y -  sterów ce amerykań
skiej {loty powietrznej Zeppelin ZR III. (Los Angleos) i  Shenandoah.

t  DR, OREST U TW IN O W ICZ.
Lw ów , 9. gnudmia.

Jeden z najw>bdniejszycii le
karzy polskich, znakomity uczeń 
i  p. dr. Jurasza, laryngolog dr. 
Orest L ilw inow icz zmarł dnia 7 b. 
m. w  nasze.n mieście. Wieść o 
zgonie ś. p. Litw nowiem a jest tern 
boleśniejsza, że liczył cn  zaledwie 
47 lat i stał u szczytu świetnej za
iste karjery lekarski ej, niosąc ulgi 
w cierpieniach niepcliczonym  rz°- 
szom chorych, w  których gorącem  
uwielbieniem się cieszył zarówno 
z p ow od u  znakomitej wiodzy, jak 
też niezwykłej delikatności i w spół
czucia dla cierpień, którem zawsze 
praca jeg o  była owiana.

SP. KAZIMIERZ JAN LEGEŻYŃSKI
Dnia 4. grudnia b. r. zmarł zna

ny obywatel miasta Lwowa Kazi
mierz Jan 1 egeżyński, człowiek 
skromny, prawy syn naszego 
grodu.

Śp. Kazimierz, właściciel Zakła
du introligatorskiego, przełożony 
korp )racji introligatorów, prezes 
Stowarz, rękodzielników „W sp ól
ność1’, długoletni członek Stowa
rzyszenia „Gwiazda1’, gospodarz 
oraz wybitny członek Mieszczań
skiego Towarzystwa Strzeleckiego, 
potrafił zdobyć sobie sympatię 
wśród tyah, z którymi Etracowai.

I F A M T O N  I
W edłu g G. Haupimanna

Wielkie arcydzieło.

K R O N I K A .
PRENUMERATA; Miesięczna 4 zł. 25 :r. i 
Z dostawa na mieiscu lub przesyca 
pocztowa 4 zł. 59 gz. —  Za gra.ilca 

5 zł. 50 gr.
 -------g»— —

Wydawnictwo „Gazety Porannej“ 
zaznacza, że wszelkie nadsyłane ko
munikaty zaniieszcza jako ogłosze
n ia  p ła tn e  nawet wtedy, g d y  do  
tekstu  n ie  d ołączono zam ó
w ien ia .

TEATR WIFLKi:
Środa to. bm. .W icek  I W acek", 

kom. Przybylskiego (wznowienie).
Czwartek „I akuie" (gośc. występ 

Szymanowsktoj).
Piątek „W icek i W acek".
Sobota o  godz. 3 pbpoi. „W icek i 

W acek" (przedstawienie dla młodzieży 
szkolnei).

Sobota o  godz. 7 30 „Cyganeria" 
(gośc. występ Szymanowskiej oraz w y
stęp Drabika).

Niedziela o  gods. 3 popoł. „Nieboska 
kbmedja".

TEATR MAŁY:
Środa 10. bm. „Miłość czuwa".
Czwartek M iłość czn\va“ .
Piątek „M iłość czuw a".
Sobota „Miłość czuwa".

1 EATR NOWOŚCI:
środa 10. bm. „Hrabina Marica*1
Czwartek „Hrabina Marfca".
Piątek „Hrabina M arica" (35 jubileu

szow e przedstow m ie).
Soboto „Hrabina iYlariea".

*
„W icek 1 W acek*. Dziś w środę 

wznawia Teatr Wielki od Wielu lat iie  
graną doskonała komedię Przybylskie
go, która niegdyś zajmowała pierwszo
rzędne mtejSco w polskim repertuarze 
fcotnedjowym. Sztukę z cala sumienno
ścią przygotow ał reż. Kalinowski, a gló 
wne role grają pp. POlerowa, Sienią w - 
śfca, Lorczyńska, Ladosdówna, FeMńska, 
Brzeski. Bielerki, Lochman, Kalinowski, 
Sarnowski, Heiski-Kowalski j Gliński.
,W*cek i W acek" to istotnie komedia, 
która niejedne krotnik, w racać będzie na

afisz teatrów polskich i zawsze przyj
mowana będzie życzliwie.

Resztę abonamentów na grudzień, 
których pozostała już tylko drobna licz
ba, sprzedawać się będ/.ie do 12 Lm. A- 
Oonament prcm jerowy sprzedaje się w 
dalszym ciągle gdyż jest jeszcze mnó
stwo zgłoszeń.

Szymanowska w „I.akme". Świetna 
śpiewaczka wystąpi we czwartek w 
najlepszej swej roli, którą zeszłego ro
ku tak zachwyciła słuchaczy. W  sobo
tę śpiieiwa Szymanowska w „Cyganerii" 
a partmarem jej będzie p. Drabik.

Ulubienica Lwowa nasza niez.ówna- 
na primadonna Miłowska wraca do 
swej kapitalnie granej roli w  „Hrabinie 
JYlaricy" we czwartek. Również o. Ra
packa obejmuje z powrotem rolę Lizy, 
w której tak się podobała. W  piątek 
odbędzie się uroczyste 35 przedstawie
nie „M aricy". co  jest najlepszą reklamą 
dla tej pięknu i operetki. W  dniu dzisiej
szym tj. w e środę śpiewają w „Hrabinie 
Muricy" po raz ostatni pp. Wrońska i 
Rylska.

*
Teatr Bagatela: Program obecny.

.Zdrada" Skeich —  Erica Erancesca — 
,B. Bronowski — Hary Fleming — 
„Fatma" Szkic w 1 odsłonie.

*
BIURO KONCERTOWE M Tl (ERKA .

Piątek 12 grudnia: Jan KUBELIK.
skrzypek.

Wtorek 16 grudnia: Stanisława Kor- 
win-Szymanowska, wieczór pieśni.

— O—
(jd) Na drodze do stworzenia „Wiel

kiego Lwowa". Na ostatniem posdedze- 
niu Magistratu omawiano sprawę regu
lacji ulic oraz wnioski na rozszerzenie 
miasta pnzez przyłączenie gmin pod
miejskich. W  sprawie tej pow zięto sze
reg uchwał, Ikitóre będą jeszcze przed
miotem obrad poszczególnych sckcis a 
następnie przyjdą przed fotrum Rady 

ipiejskiei.
Nadchodzą święta. Bożego Narodze

nia, poprzedzone tradycyjnym -wieczo
rem wógila-jnym. W  czasie gdy siądą 
w szyscy  do stołu, część Braci teebnic- 
kfej, nie mającej rodziny, pozostanie w 

| mirrach Uczelni, by  przy skromnie za
stawionym stole kuchni teciinickiej Spo
żyć wieczerzę wigilijną. Chcesz, by 

j uęrzyjęmniić ten wieezór Braci technic- 
j kier, chcesz, by  wieczerza była więcej 

sutą, to pośpiesz z datkami, które w  ja
kiejkolwiek formie przyjmuje codziennie 
od 1- 2 Sekretariat Tow arzystw a Bjat- 
reiej Pom ocy  na FWi-technice.

Na budowę Domu Legionowego u- 
rzącb . i ł  Zarz. Leg. Poltjk. w lokalu Ligi 
Kobiet przy pl. Akademickim 1. i. „W y 
stawę G wiazdkow ą" prac, prawie 
wszystkich naszych wybitnych mala
rzy.

Odczyt „Masa żydowska a rola in
teligencji". Na ten te mit odbędzie się 
we środę 10 bm. o g. 7 w Zjedn )czc- 
nirt“  (K .ólcw ska 7), odczyt Dra Hen
ryka Schippera.

W ykład. Staraniem Okręgowego 
Kola Tow arzystw a W iedzy W ojskow ej 
we Lw owie odbędzie się we czwartek, 
dnia 11. grudnia hr. w wielkiej sali 
Ogniska oficerskiego p r ;y  ul. Fredry 1, 
wykład p. dyr. Aleksandra C zołow - 
skiego na temaL ,Z dziejów inżyrieiji 
w' Polsce".. Początek punktualnie o g. 
5.30 po południu.

Wykłady z histurjl sztuki. Zapowie
dziany na wtorek 9. grudniu wykład 
pref. dr. E. Bulandy zostaje odroczm y. 
Wykład następny, Droi. dr. J. Zubrzyc

kiego; „O arcydziełach Wita Si wosza, 
znajdujących się w P olsce", odbędzie 
się dnia 14. b;n. o  godz. 5 popoł. w sali 
Instytutu Tem nol. ul. BourlarJa 5.

Zarząd Muzeum im. XX. Lubomlr- 
skilh w Zakładzie Narodowym im. Os
solińskich pragnąc uczcić setną rcczrucę 
urodzin Juljusza Kossaka, przypadającą 
na rok bieżący, urządził jako XVI. bie
żącą W ystaw ę przegląd mało znanych 
prac tego artysty.

Il-gi wieczór dyskusyjny Koła dzien
nikarzy sportowych na temat „Zmierzch 
piłki nożnej" (referent p. Ltanisraw 
Markheim) odbędzie się w czwartek dm 
11. bm. o gedz. 5. wieczorem  w sali 
„Orbisu" ul. Jagiellońska. Udział 
członków  Kola obow iązkowy. Zapro
szenia do zwfązków] i stowarzyszeń 
zostaną rozesłane.

„Jacek Malczewski w zbiorach lwo
wskich". O d„zyi na pou yższy temat na 
zebraniu Zrzeszenia Miłośników L w o
wa wygłosi proi Henryk Cieśla dnia 10 
bm. ó godz. 6 wiecz. (sala „Zachęty").

Lhoczystość wręczenia trąbki hona- 
lowcj 5 Iwowsk. Pułkowi art. pul. W  
uzupełnieniu naszej notatki o  pięknej 
uroczystości lwow skiego pułkiu artylerii 
poi. podajemy szczegóły tego w ojsko
w ego święta. Uroczystość rozpoczęła 
się nabożeństwem w kościele garnizo
nowym OO. Jezuitów, w kitóircm o- 
prócz reprezentantów poszczególnych 
pułków uczestniczyła geńefatócja lwo
wska, reprezentanci władz rządowych 
i miejskich. P o poświeceniu trąbki, uro
czystość przemdocsfa się na plac św. Du
cha, gdzie były  ustawione kompanie ho 
norow e poszczególnych p. p. oraz żoł
nierze 5 p. a. p. Imieniem 5. dy.w. n\e- 
choty w ręczył dowódlca 29 pp pułk. Za- 
lauf pc okolictznoścduwem przemówię 
niu trąbkę d ow ód cy  O. K. gen. Mal
czewskiemu, który  z kolei odda* ją w 
ręce dow ódcy 5 p. a. p. puik. Battaglii. 
Po podziękowaniu pułki. Battaglii trę
bacz pułkowy odtrąbił pobudkę, poczem
5 p. a. p. pow tórzył rotę przysięgi, od
czytaną przez ks. kap. Bombasa. Deiila- 
da pod pomnikiem Mickiewicza zakoń
czyła tę piękną żołnierską uroczystość.

Ciągnienie „Loterii na rzecz inwali
dów wojennych", wyznaczone na dzień
6 grudnia, zostało odłożone' Pa 31 bńi.

(jp) Otwarcie kuchni dla ubogich.
Dnia 6. bm. odbyło się w TowairzysLcic 
Pań Miłosierdzia św. W incentego a Pau 
lo ul. Tealyńska 1. 1 a otwarcie kuchni 
dla ubogich. Poświęcenia dokonał supe
rior OO. Misjonarzy ks. Skrzydelski, w 

'Obecności licznych reprezentantów T o 
warzystw dobroczynnych i Magistratu. 
Tak ks. Skrzydeiaki jak i Prezydentka 
T. P. M. w przemówieniach sw ych pod
nieśli, że wielkie przeszkody, jakie ist
niały przy doprowadzeniu tego dzieła do 
skutku, m ogły być usunięte dzięk; w y
datnej ofiarności Magistratu m. Lw o
wa oraz gorliwej pom ocy kat. Związku 
Polek.

Wyjaśnienie. Odnośnie do art pt.: 
„Niefortunne amory pana dyrektora" 
dowiadujemy się, że całe zajście w ar
tykule odnośnym przedstawione, miało 
charakter zupełnie przypadkowy i było 
jedynie wynikiem pomyłki, spowodow a
nej mrokiem wiecfżornym. P. Ledeiberg 
przejeżdżając samochodem miaił w raże
nie, że przechodzi jakaś jego znajoma 
par;i. w obec czego podszedł do niej, 
skonstatowawszy jednak, że ma do czy 
nienia z obcą osoba w ycofał się na
tychmiast. je m  samem więc winy ża

dnej w wspomnianero zajściu nie po
nosi. —1

Z życia PojJńii w Berlinie. p oiskie 
Tc w. Nauk. w BeSIinie, którego wie
czory . dzięki staraniom dr. Sindy cie
szą się wielkie'?! powodzeniom, żegna
ło cnegdaj s :kreu -za  legacyjaego tut. 
poselstwa polsk. p. Fiedlera, który za
mianowany został konsulem w Belgra
dzie. W  w ieczorze wziął udział basista 
cp e iy  berlińskiej Hocimr, którego prze
piękny gios w yw ołał prawdziwy zach
w yt śród słuchaczy, o iaz Stefa Alli- 
rćw na, pianistka, nczenica Petriego, 
w jbazu jąca wszystkie zalety świetnej 
szkoły sw ego mistrza. Korzystając z 
pobytu reżysera teatru lw ow . w Berli
nie, znanego artysty, Edwarda Żyte- 
ckiego, Tow. Nauk. poprosiło go
0 współudział, który w yw oła ł śród Ito- 
lcnji, tak spragnionej żyw ego słowa 
polskiego z estrady, prawdz.iwą sensa
cję. Źytecki, bajecznie nsposobioiny od
czytał nowelę Szw arców ny: ..W ariąt" 
niesłychanie plastycznie, całą potęgą 
sw ego głosu, zasobnego w najróżniej
sze odcienia. Artyście dziękował dyre
ktor Banku przem ysłow ców  p. Begale, 
zaś opuszczającego Berlin p. Fiedlera 
kcrtsul jeneralny p. Roze.

(t) Znowu wyorykl auiomobllistów, 
Do policji zgłosili się ze skairgą na w ła. 
ścirieli autr-mobdu nr. 7376 Lw. Jan 
Dmytrowski i Aleiksauder Besyszyn, 
stolarze z Pudbereżeic pod Lwowbm. 
W  czasie jazdy' do Lw ow a spotkali oni 
auto pow yższe jeden ż jadących w  
niem stał na stopniach i bił każdego 
przechodzącego po twarzy. .Obydwaj 
Poszkodowani poddali się oględzinom 
lekarskim

(t) „Odzie jest czeski konsulat?'* ,Nie
śmiertelnego dowcipu, Zagajającego za
mierzone oszustwo z sukmein, pomimo 
ostrzeżeń prasy, nie zaprzestają uliczni 
handlarze suknem. W czoraj znowu o- 
szukaJii rzekoini „C zesi" Eustachego 
Czornego, zam. przy ul. Miejskiej 29, 
sprzedając mu liche sukno za drogie 
pienńadiże

(t) Samobójstwo. W czoraj o godz. 
5 popołudniu wystrzałem z rewolweru 
v’ Skroń odebrał sobie życiic starszy o- 
ficjai Biom sław S., lat 46, zam przy ul. 
Lwowskich Dzieci.

(t) Sprawców włamania :p>-zez sufit 
Ho składu obuwia Buchbindera przy pl. 
Krakio-wskiin 30, o  którem wiazoraj do
nosiliśmy, udało sie policji aresztować.

(t) Zbiegowisko przed odwachem na 
pl. św, Ducha. W czoraj wieczorem W 
otoczeniu tłumu gawiedzi przyprowa
dzili dwaj poste-unkowi marynarza nie
znanego nazwiska na główmy cdwach 
przyr pl. św. Duicha. Aresztowano go w 
towarzystwie Antoniego Szpurka na ul. 
Legjonów za a.waiiitury pijackie. Do tłu
mu przemówił na placu Antoni Hohl- 
maii, zam. przy ul Owócoiwei 2. w zy
wając do staw.iaraa oporu posterunko
wym. Po Oddaniii marynarza w ręce 
żandarmerii odprowadzono Szpurka i 
Rohlmaua do aresztów pobcyinych.

(t) Nożem w głow ę pchnął Jan No
wicki, ślusarz kolejowy, zam. przy? ul. 
Kętrzyńskiego 36, Edwarda Jarka za to, 
że ten stanął w obronie bitej przez nie
go Teodozji Hałuszki, u którfcj Nowicki 
mieszkał.

Most kolejowy pod Sandomierzem.
W ładze kolejowe zdecydow ały się 
przystąpić do odbudowy wielkiego mo- 
stu k  dniowego pod Sandomierzem, 
gdzie od kilku lat stoi dręwttiany most 
prowizcrycziny.

Ruch kolejowy Warszawa— Poznań 
odbyw ać się będzie w mówym roz
kładzie po linji K atow ice- Stnzałków. 
Rozpoczyna się budowę drug'ego toru 
między Łoi\ łcZem a Kutnem. Skróci to 
drogę do Poznania o 2 dc 2 i pól go
dziny

Tow. Czytelni Lud, w Poznaniu o-
głasza Konkurs na w zory ozdobnych te- 
legr. gratulacyjnymi, kondotoncyjiych, 
imieninowych, jubileuszowymi itp. v y .  
zr-aczając trzy m gr., a to: l-a  103 zl„
2-ga 50 zł., 3-cia 25 zł. z tern, że z re- 
szity nicnagro'Jz>nysh zastrzega sobie 
T. C. L. kupno ladto 7 projektów po 
cenie 15 zł. T r iść : Allegoryczna, histo
ryczna, omamemyrca, t-ió ivw y sztuki 
stosowane; z wydącceniem futuryzmu
1 kubizmu. Format od 25 >(30 do 30X40 
cm W  w zór musi być wtącżaiiy napis 
„T ow arzystw o Czyidihi Ludowych w 
Poznaniu". W zory  i nazwiska autorów 
z godłem należy przysyłać pod adr.: 
Tow. Czytehii Ludowych w Poznaniu, 
pl. W olności 13. do 19. bm. włącznlę. 
Juty odbędzie się 29. grudnia bń

Ł-S-2ipf)-~CA*
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antarly przed kifltu SnfjJfll w BruSseli,
słynny kom pozytor wfostri.

Z sali wykładowej.
KULTURA ŻYWEGO SŁOWA 

I CESIU.

l wów, 9 grudnia.
Jako czw arty w ieczór kultury tea

tralnej odbył się 8 bm., zajmujący od
czyt dra Henryka H euus-Orzccuow- 
sk eg o . Zakładając kultywuy charakter 
teatni wymaga d. prelegent od aktc-ia, 
aby drogą ekstazy dochodził do pełne
go, syntetycznego przeżycia w ewnętrz
nego, u następnie odpowiednią techniką 
zewnętrzną, odpowiedniem cperow a- 
nicir słowa i gestu scenicznego, w yra
żał siebie. Jest to typ aktora ,żywiołu 
i duszy“ (np. Solski).

Drugi typ to „nerw ow iec" (term ji nie 
wdzięczny, powinno być „analityk'*). 
„Nerwowiec** p. Orzechowskiego, to 
człowiek który z drobiazgu, z szczegó
lików p-agnie stw orzy! całość.

Rozróżnienie aktora syntetycznego 
f analitycznego (określenie najwłaściw
sze) nic jest identyczno z pojęciom akto 
ra refleksyjnego i imp dsyw nego (Vide 
Hageinann). To rozróżnienie’ nie w ystą
p ił) należycie ani w samej prelekcji, a- 
ni w dyskusji, zresztą bardzo żyw ei i 
młodzieńczej.

W związku z ciekawymi w yw oda
mi o sztuce aktorskiej wyjaśnił prelegent 
ponadto kilka pojęć zasadniczych a więc 
„techniki zewnętrznej", techniki w ew 
nętrznej" itd.

W  dyskusji brali udział dyr. Frącz- 
k >\vski i jego młcd-zi, pełni zapału, u cz 
niowie.

Jl. B.
 Ci------

Z życia
ekonomicznego• 

Giełda zbożowa.
Lw ów , 9. grudnia. 

W  ob rocie  gie łuov\ytn ira-sak- 
cje w jęczmieniu i grochu, poza 
g iełdą  w pszenici i ow sie. Ogólny 
obrót około  100 tonn. Podaż na
dal s:lna; zainteresowanie mier; e. 
Tendęncia utrzymana. U sposobie
nie spokojne.

Giełdy obce.
OIEIDA ZURYCHSKA.

Zupyoh. (Radio). Otwarcie z dn 
6 b. m.

Przekaz. Gotówka 
Paryż 27*95 ■ 27*80
Londyn 24*16 2413
Nowy Jork 516 07 516'00
Warszawa 10000 9900

Obroty pozagiełdowe
Lwów, 9 grudnia 

Dolary atner. 5M71/. do 5 '17% , 
doi. kanadyjskie 5 '1 4 ’ i4 do 5*145; i , 
korony czeskie 0 -151* do 0 15’ ;,,

!

Ogóiiic-poislii wiec oświa
tow y w H a i r o m

Warszawa, 9. grudnia.
Zwołany na 7. i S. grudnia Ogólno

polski Kongres Oświatowy obudził w 
całym kraju szerokie zainteresowanie. 
Zgłosiło się ok Ko SCO delegatów towa
rzystw oświat iwycli ze wszystkich 
wojew ództw , tak, że prawic każdy po
wiat był reprezentowany.

Kongres rozo icząl się 7. bin o godz. 
9 rano nabożeństwem w kościele Kate
dralnym. Otw trcie Kongresu nastąpiło 
o godz. 10 ra n  w sali Rady miejskiej. 
Na pierwsze,u plcnarncm posiedzeniu 
wygłosili refe■: it y : b. minister oświaty 
proi. Stanisław Grabski „O roli orgi.ni- 
zacyj społeezno-nśw atow ych i prof. 
Franciszek Bujak: „Obywatel a praca 
oświatowa".

W niedzielę popołudniu i w ponie
działek przedpołudnie n odbyiy  ćię o- 
brady sekcyjne w gmachu gimnazjum 
św. Stanisława, zaś w poniedziałek po
południu miało miejsce ostatnie posie
dzenie plenarne w sali Rady miejskiej, 
na Którem zapadły uchwały co do 
wniosków sekcyj, poczem nastąpiło 
zamknięcie Kongresu.

Zaznaczyć należy, ze w Kongresie 
wzięli udział także przedstawiciele or- 
ganizacyj polskich z zagranicy, z szere
gu państw europejskich, zaś z Ameryki 
organizacje poiskie nadesłały referat, 
informujący o  stosunkach oświatowych 
w Polonji an.eryk uiskiij.

*
W arszawa, 9. grudnia. (Tel. G. P.).

Pierw szy Ogólny poiski K ongi es O- 
światowy, obradujący w W arszawie, 
uchwalił m. i. raiolucję w sprawie o- 
światy pozaszkolnej. Dalej przyjął sze- 
teg wniosków w sprawie pracy ośw ia
towej w w ojew ódzkich granicznych i 
zagranica, wreszcie uchwalono w myśl 
itferatu prof. Bujaka rezolucję stwier
dzającą, że praca oświatowo-kult tralna 
jest obecnie niemniej potrzebna, niż 
przed uzyskaniem niepodległości, oraz 
że w obec dem okratycznego ustroni 
Rzeczypospolitej potrzebna jest inten
sywna praca nad wyznawaniem naro- 
clowem i óbywatelskiem mas ludowych 
śiednich,

Wystawa drobiu, M i l i ó w  
i gniębi w e Lwowie.

Lwów, 9. grudiiia. 
(jp). W  niedzielę o godz. 10.30 od

byto s :ę .w Krytej ujeżdżał® wojskov ej 
przy ul. Jabłonowskimi otw a-cie IY. 
krajowej w ystaw y drobiu, gołębi i kró
lików, pozostającej poJ protektoratem 
senatora W ito lia  ks. Czartoryskiego i 
Dow. O. K. we Lwowie gen. Juljusza 
M alczewskiego, urządzonej staraniem 
lw ow skiego Tow7. chowu drobili i króli
ków, oraz oddziału w ojskow ego gołę- 
tiarstwa pocztow ego.

•W imienin komitetu pr:em ów ił jtgo  
prezes prof. Maisb-irg z Dubwn, wska
zując r.a znaczenie tej wy.sttrwy i w y 
rażając podziękowanie wojskowości za 
wydatiia pom oc przy icj ureąjreniu, 
przyczem mówca poJniósł, że w ysta
wa ta, czwarta z :'zęda, jest pierwszą, 
jaką się udało urządzić po woi-uie. Na
stępnie zabrał głos sen. ks. Czartory
ski, wykazując na pr :ykłodacii państw 
zachodnich, jak ważnym czynnikiem w 
życiu gospodarczem kraju iest unjonal- 
na hodowla drobiu i królików. O żyw ie
niu zairteresowania wśród szerokich 
kół ludności dla tego działu gospodar* 
stwa dom owego ma służyć arrądicnic 
w ystaw #. Po ogłoszeniu otwarcia w y
stawy, zaczęło się oglądanie okazów, 
przyczem objaśnień udzielała niestru
dzona aranżerka w ystaw y i prezesow i 
lw ow skiego Tow . chowu drobiu i kró
lików p. Langierowa, objaśnień co do 
b&idzo interesującego d/.iaiu w ojsko
w ego gołębiarstwa pocztow ego udu dal 
kap. Schubert. \Vvstą-wa przedstawia 
s-ię nader okazale pod względem dobo
ru eksponatów i ży cryćby  należało, 
aby dała impuls spotccz iństwu do kul
tywowaniu tego działu gospodarstwa, 
a Tow arzystw u przysporzyła jak r.aj- 
\\ ększej liczby członków.

-o -

Ze sportu.
Prawo kor/ystaiiia ze schroniska 

Karpac. Tow. Na>ciar/.y w Sławsku po 
cenach zui'ouycli przysługuje jedynie

tym członkom Tow., którzy zapłacili 
wkładkę na r. 1924’2S. Opłaty można 
uiszczać w lokalu Tow . przy ul. Po- 
dlewskicgo 7. Ii. p. we wtorki, czwartki 
i piątki od godz. 19—20.

Opłaty za noclegi w schronisku 
Karpac. Tow. Narciarzy wynoszą dl„ 
liiecztonków 2.50 zł., członków zw ycz. 
1.50 zł., akademików i uczestników 1

zł. Dla w ycieczek zbiorow ych (10 osób) 
i A. Z. S. 1 zł. — Przy zakupnie 10 no
clegów  otrzymuje się zniżkę.

Zaw ody budapeszteńskie dały na- 
stępniące wyniki: 13. T. K.-Kispesti 2:0, 
F. T.' C.— Vy-sas 1 : 1 ;  iII. O bw ód—B. 
T. C. 1 : 1; U. !’ . E .— Uniwersytet 4:0; 
Nemzetti—Zuglo 2 : 0.

N. S.

OGŁOSZENIA.
S P E C J A L N Y  S K Ł A D  LEN D LEU IH  i C E R A T Y

L E O P O L D A  H A S S A
LWOm, UL. LE6J0NBW 3.

p o l e c a  N A  S W i Ę T A :

T e l e f o n  i6 < 49 .

Ceraty n& stoły i kredensy
szer. 60 68 80 ICO 115 cm.

Zł. 2-40 3-30 4-50 4*30 5 60 za metr.
Ceraty odpasow nne o pięknych w zorach

rozmiar 115X85 126X109 138X100 145X115 160X138
i 1 *50ZŁ

rozm ar

5 25 7 ’2j 8 — 9 3 0
Linoleum chodniki w zorzyste

szer. 50 ’ 60 67 90 140 cm.
Zr. 5-50 6 — 6*90 9*30 12 — za metr.

Linoleum korkow e pod stoły
200X150 206X175 225X210 250X300 275X200

Zł. 2 7 — 31 50 40 50 45 —
Chodniki jutowe bardzo trw ale

szer. 40 45 55 75 cm.

45 50

Z1 1*50 1 .0

Chodniki wełniane
2*70 3*70 za metr.

szer. 63 70 cm.- . -ę r r
Zł. 6 50

Dywany „ S m p  na“  o pięknych w zorach wHcHodir ch,
10 0X5”  120X60 180X99 2 0 'X I4 0rozmiar

' U.

rozmiar

7 50 10*50 24—  42 —
Dywany i dywaniki elurzow e

110X60 180X115 290X135 240X165

200X175
03—

300X200
Zł. 21 £0 65—  75—  115 -  170—

F iR A n k i M ADRES 3 czę'c’owe f a r Ł  U  13 50 
FIRANKI B A T Y S T O W E J  częściowe „ „ 16—
S T O R Y  G u lo w e  i e l a m i n o w e szt. 20 —

KAPY na łóżka, OBRUSY, NARZUTKI na otomany w ogr-omnyrtr
w y b o r n e .  8177

Nauka i wychowania I
KTO PRZYGOTUJE szybka do rygo- 

rozuru rzymskiego, niech się zgłosi 
listownie do administracji pod „D o
ktor". 8356-5

1 Posady 1 praes 1
BUWERN.4N1KA Jo dwojga dzieci z 

d< bremi polecenia ii - pohukiwana. 
Zgłoszenia między 3— 1, SyksUrsk* 
14, III piętro, drzwi na icwio. 8471

SAMOTNY właściciel dóbr, kav aier, 
poszukuje natyCjnił tst na prowincję 
pannę o nieskazitelnym ehurakterzup 
kfóią by się zajęta kuchnią i » s p  >- 
darslwcm domowem. Chęt-iie sierotę 
Niemkę. Zgłoś t-cnia z opisem .żfycia

.do administracji pod .,Sam otny". S46y-4

KUCHARKA — pierwszorzędna .siła po
trzebna za-az do kuchni urzędniczej. 
Obecnie wydaje 25 obiadowy W ysz
kolona poin >c i mieszkanie zape wnio
ne. — Zgłoszenia z odpisa-ni świa
dectw i podani un żądaneg) wyna
grodzenia przesiać pod adresem: Ku
chnia urzędnicza Tustanowice postc- 
restante. 8467

BIURO NIEMCZ YNOWSKIEJ, Lwów, 
plac Akademicki 3., Telef. I36i, pole
ca Francuskę rodowitą, nauczycielki, 
nauczycieli, bony, nięleguiarki do nie
mowląt, oficjalistów gospodarczych, 
ogrodników, kucharzy, klucznice, go
spodynie, służbę każdej Kategarji.

c’409-5

DO WYNAJĘCIA 3 pokoje, kuchnia, 
ąrzedpokój oraz duży sklep przy ul. 
Boirrów. Zgłoszeniu pod „B oiinów " 
do Administracji. 8464-2

POKOJU na biur? z osobnem w ej
ściem w okolicach ul. Senatcrskiej, 
ul. Akademickiej, Fredry, Ło/iuskię- 
go itp. paszuloj? za odstępnem. — 
Zgłoszenia w Administracji.

I Kupno, sprzedaż, zamiana1

I Nlieszkania, fofcale, sklepy 1
2 POKOJE z kom tort cm umeblowane 

z utrzymaniem lub bez, koio parku 
Kościuszki do wynajęcia dla zamoż
nego pana. Zgłoszenia p<ąd „lia .l.-  
niÓLWlw" do Administracji 84o0

PRAWDZIWA OKAZJA: 3 DNI! Na
pokrycia podatków wysprze.ium 136 
sztuk eleganckich czapek damskich 

5— 9 z(p„ sa fjn )w -,i szale ręcm ęj ro
boty, sukiencczKi  białe ł0 zip. „Ka- 
los“  Kopernika 12, parter przedpołu

dniem. —  (Naprawa poućzoch i sw etc- 
»ów )._______   8481

SZAFY, lustra, biurk) damskie, por
tiery sprzeda okazyjnie Hala Auk
cyjna, Akademicka 3. S475-2

POKÓJ inęski tanio sprzeda Maja Auk- 
cyjma, Akademicka 3. S475-2

JADALNIA palisandrowa okazyjnie do 
sprzedania. HaJa Aukcyjna, Akade
micka 3. ' 8476 1

[ Rozmaite I
M OTOR 5-konny syste n Polk,v‘ego na 

podwoziu okazyjnie tanio do sprze
dania. W iadom ość D rohobycz, W ar
sztaty, ul. Stryjska 52. 8357-3

ZA 3 ZŁ. 100 kg. pszenicy lub ży-ta na 
pytel przemiela Młyn gospodarezo- 
postępow y za rogatk.ą Klepasrowaką.

_____________________________________ 8316-3

PASY brzuszne, runturowe, maciczne 
suspensorja, prezerw atyw y, pończo
chy gumowe na żylaki, opaski men
struacyjne pesary rozmaite, ńegary, 
gąbki, strzykawki zapobiegawcze dla 
pań itd. tylko STANISŁAW BARAiY, 
Lw'ów, ul. Akademicka 26, 83C9 10

i I
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HAFTY najgodniejsze rob >ty ręczne 
oieliznę w ylonu je  U ricu w a, Rynek 
35. * 8285-4

Fabry.(&  k e n tó w , pjjil,

■SUKNA do ręcznych robót we w szyst
kich koloracn pcńeca najtaniej Fa
bryczny Skfad Sukna i UDWIK RAL- 
SKI, Lw ów, ul. Rutówskiego 7.

8280b-2* ■—i t  i — — — — — 
RESTAURACJA Ja-ia Mossa, pl. Halicki 

10. Hćla 'largom a, poleca na Święta 
piwo, wino, miód, w ólk i, likiery. T o
war pierwszorzędny, ceny przystęp 
ne. Kuchnia pod własnym zarządem 
w ydcje smaczne śniadania, obiady 
i kolacje. Lokal otw arty od 6 rano 
do 12 w nocy 8392

Fiim. 312/24. Nr. spółdzielni 138. 
Zmiany i do. łatki do wpisanych już 
firm spółdzielni. Wpisano do rejestru 
spółdzielni. Siedziba spółdzielni: Ka
tusz. Brzmienie firmy: Tow arzystw o
z: liczkowe w Ka'uszu Spółdzielnia za
rejestrowana z nieograniczoną odpo
wiedzialnością. Członek Dyrekcji w y
brany: Jadw igi Róhringowd. Dzień
wpisu: 26. listopada 1924. 8457
Sąd okręgow y j. ha.rdl., O dddał II.

Stanisławów, dnia 25 listóp. 1924 r.

i T F
811)9

7‘  wiedeńskie fi Krajowa no 
S s ir P l I  S" cenach konkurencyjnych
m L iJ io t L  poleca m . G R U  N E R
STYLOWE ubw, Rzeżnicka 14.

‘  ‘  "  8297

B R Ą Z Y  złote i srebrne 
u JANA SUDHOFFA
w e L w o w ie , u l. A k ad em ick a  8. 

K  Ą  C  Z  K I

STANISŁAW ABL
Legionów 11. Lwów Sykstuska 3

Firanki, Choaniki, Matę- 
r.e meblowe, Narzuty na 
Otomanę, Garnitury na 
Łóżka i s' óły poleca w wiel
kim wyborze naj rniej — 

L. iiłóZAIiGS i A. M*RGliLL£5, 
L w ów , N yk n iu sk ii 18. 8474

tów j, Sap!, M i  H jlti
i wszelkie przybory ia  sportu zimen go 
3443 poi.ca najtaniei tylko firma

JA3LĆ9B R O S E If liM A If llf l
Lwów, Akademicka 26. Telef. 19-61.

LICYTACJA k o n i  w o j s k o w y c h .
Dnia 12 grudnia 1924 r. o godzinie 

> rano na targow icy końskiej we L w o
wie odbędzie się publiczna sprzedaż w 
drodze licytecji około 30 koni w ojsko
wych w ybrakowanych. 3459

Od brania udziału w- licytacji są 
wykluczeni zaw odow i handlarze i po- 
■śiednicy handlu końmi.

Komendant Uzupełnień koni Nr. 16 
Lwów.

Padiak, Pułkownik.

Tow arzystw o zaliczkowe 
„Wzajemność*

tow. zarej. z ogr.  poręką w Ooł góra ch. 
Towarzystwo zaliczkowe „Wzajem

ność" zwołuje Walne Zgromadzenie na 
dzień 2i. grudnia br. o godz. 10 przedp.

W  razie braku kompletu wymagane
go statutem odbędzie się Walne Zgro
madzenie tegoż dnia o godz. .4 popolud. 
bez względu na ilość obecnych człon
ków z następującym porządkiem .dzien
nym-

1) Sprawozdanie i przedłożenie bi
lansu

2) Likwidacja i w ybór likwtóoto- 
ió w  albo zmiana statutu względnie 
przeistoczenie na spółdzielnię w, myśl 
nowej ustawy.

3̂  W ybór Dyrekcji.
4") W ybór Rady nadzorczej.
5) W ybór Komisji rewizyjnej 
i ) Wnioski i interpelacje członków. 
W  razie likwidacji odbędzie się po

nowne W alne 'Zgromadzenie dnia 28. 
grudnia 1924 o godz. 3 30 popołudniu.

Gołogóry, dnia. 7 grudnia 1924.
Rada nadzorcza To warz. zaliczkowego 

„Wzajemność", 
stow. zarej. z ogr. por.' w Gołogóracli.

LICYTACJA.
Dnia 11. grudnia b. r. o godzinie 

10-te] odbędzie się na dworcu Czer- 
niowietkim  we Lw ow ie (rampa 
drzewna) publiczny przetarg 6 wa 
gonów  węgla Górnośląskiego.

Bl ższa wiadom ość w b :urze ma
gazynu Ii. na dworcu Czerniowieckim.
8455 Kalejowy urząd ruchu.

APARATY,
PR?YR0RY
FOTOGRAFICZNE

3(1 mm
! « j  Kopernika 4

O il ,q p
p a s t ;
Ltó i

d o  p o d J ó g  na
d a ją cą  p iękn y p o 
ły sk  polsca na.taniej

G łów ny sk ła d  fa r b  i m a terja łów

Lwów, Akademicka 3
Tele on 669, lP. K. O. 111.276.

B r o ń i p ? z j w j  
myśliwskie

na^ta .iej-tło nabycia u firmy

S t o  K o p c z y ń s k i
Lwów, pl. Bernardyński 3.

Thprawę broni uskutecznia szybko i tanio.
6:384

NA GW IAZDKĘ!!!

InstromentY muzyczne
w wielkim wyborze p c  cenach 
3374 “ p rzy s 'X tP ? iY ę h  p o l e c a :

Franciszek Ńrewcz-k"
K r a j o w a  w y t w ó r n i a  

i n s t r u m e n t ó w  n t u z y c z n y c h  
Lwów, u!a Gródecka 2 b.

Teł. 25-76. Gmach Teatru Małego.

i|| W S P I H I !

10.000 Złotych.
d la  p o w ię k s z e n ia  i r o z s z e rz e 
n ia  d z ia ła ln o ś c i  składów  fa
brycznych branż gum ow ej, ga

lanteryjnej i kosmetycznej. 
W s p ó łp r a c a  p s ż ą d s n a .
Oferty pod N. W. w biurze ogłoszeń 

Biurka. Kościuszki 2. 8172

LYZAIY, SAN K I,
SWETEFY i innz aptyauiy sportowo

p o l e c a  8349

A . F R U & F S Ł D
Lwów, Jagiellońska 9.

O k o ło  feWU m c
spławionej olszyny ta le j

i  św ie ż e g o  te g o r o c z n e g o  c ię c ia  
w  ró ż n y ch  d ym en s ja ch  n a  d o s ta 
w ę  fra n co  v ra g o n  P iła  (Schneide- 

tr. iih 1) —  k u p u ję . 8287 
Podać os at;czną cenę, c as a c -  

stawy, warunki płatności i miejsce 
oględzin, — Oferty p o s ł a ć  pod : 
Oanrfger Schwe!lenvi trieb t nd 
Holzgrosshandlung Emil Schafer, 
Danzifl-PfcfFarstadt 37. T . ef. 8109

Austrjacka Spotka Akcyjna „IR?AG“
Międzynarodowa Spółka dla Przemysłu oleju skalnego. Sp. akcyjna w W«edniu.

O G Ł O i i E M I E .
Dnia 23. grudnia 1924 o godz. 11.30 przed pofudnicm odbędzie się w sali 

posiedzeń Spółki w  Wiedniu, I. Hamuschgasse U
C z w a r t e  Z w y z u j ^ e  W a ln e  Z g r o m a d z e n i e

Akcjonarjuszów Austrjackiei Spółki Akcyjnej „IRIAG“, Międzynarodowa Spół
ka dla Przemysłu oleju skalnego. Spółka akcyjna w Wiedniu.

Porządek dzienny:
1. Przedłożenie sprawozdania z czynności i zam tóęcia  rachunków za 

rok 1923.
2. Sprawozdanie Rewizorów o zamknięciu rachunków za rok J923; po

wzięcie uchwały nad zatwierdzeniem bilansu rocznego i na udzielenie abso
lutorium Radzie Zawfedowczej.

3. Powzięcie uchwały w spiawlenoaziału czyslego zyski
4. Ustalenie wynagrodzenia Rewizorów.
5. Ustalenie kwaty wykupu marek p;ezeneyjn,yich z ruku 1923 (§. 17. 

ust. 2. statutu.
6. W ybory  do Rady ZawiadowęZej (§ 13. ust. 1 statutu).
7. W ybór Rew izorów  na rok 1974.
8. Pow zięcie . uchwały ma udzielenie Radzie Zawiadowazej upoważnienia 

do przedsięwzięcia w czasie wedle jej uznania stosownym podwyższenia ka
pitału akcyjnego do w ysokości dalszych nominalnych 140,'JCO.OOO koron i prze
prowadzenie odnośnych zmian śtańfu.7 ' ' t ■ < .

9, Ewentualne wnioski.

[11
-o—

V -a ■

Pp. Akcjonariusze, którzy zechcą wziąć udział na tem Walnem Zgroma
dzeniu i wykonać na niiem sw e prawo glosowania (§§. 24 i 26 statutu), zechcą
złużyć akcje uzasadniające ich prawo głosowania ■— każde pięćdziesiąt akcii
daje prawo do jednego głosu —  najdalej do 16. grudnia 1924 przy kasach Spół
ki w Wiedniu, I. Hanuschgaisse 1 i w e Lw owie ul. Romanowicza 1, w  zamian 
za i o  otrzymają odnośne potwierdzenia, które służyć będą również za legity
macje, uprawniające do brania udziału w Walnem Zgromadzeniu.

W iedeń dnia 5. grudnia J924. 7362 RADA Z WYIADOWCZA.

IjjltfSZł

smlite
kuchenki gazo-naftowe (primusy), palniki, cz°śei do 

nich, Lutownice
fiU B Itlifil I SIU

E. Wierblawsti l a

Ma ra ty ! 'Sgg- I
goiiośląski najlepszy (Gischego) górnośląski (Gottharat) ^

DRZEW O bukowe suche rębane (czwórka) w e w orkach jj
plom bowanych wprost do piwnicy lub kuchni dost .rc. a BI
Biuro w ęglow e: H . R o ł h m a n a ,  Lw ów , J a s h o w i c i a  R

17, tólef. 434. — Skład J a n o w s k a  18. 8433 5
   8

, L -  Tel. '91-22.

Opoilatoane na rzesz T.S.L
Tutki i bibułki da papierosów

PROMIEŃ
Bydgoska Fabryka Maszyn I

Herman Lohnert, S. A. 1
Bydgoszcz. — -------------  Bydgoszcz. |

Maszyny cegieł niane 1
prasy, walce, gniotowniki, młyny kulowe, 9 
automat, zasilacze, obcinacze etc,, oraz 9 
całkowite nowoczesne mechaniczne urzą
dzenia cegielni, dachówczarni, kailarni, 
garncami, fabryk porcelany, fajansu, wy
robów ogniotrwałych, płytek posadzko- 1
— wych, rur kamionkowych itp. — 1

Maszyny do wyrób, cementowych
cegieł, pustaków, dachówek, rur, płyt 
granitoidowych trotuarowych, posadzek 
etc. Maszyny betoniarskie. Kosztorysy
— — — na żądanie, — — — 7943

Własna —  odlewnia —  własna.

Obecnie znów wyrabiane
l najprzedniejszej bibułki 3473 

G tłumku orzedwoiennepp

w opakowaniu hygienicznem.

Wszędzie do nabycia!



Sir. 8 „O A ZE T a  PORANNA** z  dnia 11. grudnia 1924. Nr. 7269

śtiuli Zemmh
O B R Ą C Z K I  ŚL U B N E  i w u e l -  
k ie  jto d A r u iłd  w e se ln e , e h . ze- 
stu e , im ie n in o w e  i o k o lic z -  
6792 n sśe io w e  p o le m

E r > M : t J I V I >  M A . J R J A i J S  B E E R
jubiler i złośnik, L w ó w ,  u l i c a  d h o r ą ż c z y z u y  7 .

W I E L K I  W S B Ó H  Roić z a ło ż e n ia  1 9 0 5 . P "V * C E N Y N IS K IE

R a d a  Zawiadowcza 
Fabryki Poruelany i Wyrobów Ceramicznych 

W  ĆMIELOWIE, Sp. Akc.
zawiadamia pp. Akcjonarjuszów, ;e  w dn. 19 grudnia 1924 r. o  godz. 
12-ej w  południe odbędzie s ię  we własnym gmachu w W arszawie, 

Królewska 18.
Nadzwyczajne W alne Zgromadzenie Akcjonarjuszów

z następującym  porządkiem obrad:
1' Sprawozdanie Kudy Zaw iadow czej z działalcości irpółki;
2) Brzewalutowanie kapitału zakładowego Spółki;
3 i Powiększenie kap.tatu zakładowi go Spółki przez w ypuszczenie now ej emisji akcji; 
ł )  W nioski Zarzm u  i pp. Akc o n -r jtm ó * .

Stosow nie do § §  15 i 16 SI atu I u S p óJk :, z prawa rłosu na W alnem Zgrom a
dzi niu korzvst»ją  v. ł.iśc c i e l e  pi synajmniej ’ 10 akc i I I ich pclnom ocn cy, o ile naj- 
póin  e : na 8 dni przed teru n e m  Zgrom adź nia l. j. do 11 grudnia 1924 r. włązznie, 
z ożą sw oje akc^e w Co skini Banku Przem ysłowym w Warszawie, Senatorski 42, lub 
w biurze pyrekc i S tółk i, Kró'ewska 18. Stfcl

Miejskie biuro pośrednictwa

i p r ^ e d a i y  b y d ł a  i  m i ę s a
LW Ó W — R Z E W N I A  M I Ł i S K A .

przyjmuje do komisowej sprzedaży b/d ło , cielęta, 
trzodę chlewną i mięso. Z ujmuje się wyładowaniem 
(owaru, przechowuje go ewentualnie we własnych 
stajniach i halach i wogóle opiekuje się nim od 
chwili wyładowania aż do sprzedaży, zastępuje w zu
pełności właściciela, zaoszczędzając mu trudów i kosz
tów podróży, pobierając bardzo małą prowizję, bo za
ledwie 3 7o» przy sprzedaży bydła i 5 % 0 przy niero- 

gaciznie, cielętach i mięsie. 8127

T Y G O D N I K  E 3 0 S T A W  W E  L W O W I E
posiada w przygotowaniu — jak w latach ubiegłych —  2 nad
zwyczajne wydania, pośw ięcone propagandz e na rzecz prze

mysłu fabrycznego wszystkich dzielnic Polski.

W ydania te ukażą Się p. t.
NUMER GW1AZK3WY

który roz-słany z ip a n ie  bezpłatnie do wszystkich: 
cegielń, wapienników, prz dsiębiors w  budov anycli inżynierów , sejmi
ków  pow iatow ych , magistratów, labryk papieru, ralinerj} nafty etc., oraz
NUMER NOWOROCZNY

który otrzym ają bezpłatnie wszystkie: 
zarządy kopalń węgla, kopalnia ropy, tartaki, eksploatacje leśne, leś
nictwa państw ow e i prywatne, cukrownie, pan ta lo izy  buraków, dom .nje, 

h u t/ żelaza, odlewnie żela a .i fabsyki maszyn.

p r z e d s i ę b i o r s t w a !
pragnące korzystać z tych num erów, crl-m  zamieś:<v/enia swych ogłosz°ń , 
z ■ Imt p. -esłaó zamówienia, teksty, klisze, opisy, ir tn og ra ije  i I. p. m o

l l  wie wcześnie.
Za W ydaw nictw o Tygodnika D o sta w  

8381 H a r ja n  t l i k l o r  J a w o r sk i.

Okitp wzediiż Ssijltsziia
; .* ™  „6i s i  E L E E i i t i ]  n i E i r s
M O D E LE  zagramczne płaszczy, sukni — KO SZU LE  — SZA LE  
W E Ł. -  K A M IZE L K ’ W E Ł -  K O S T jU M Y  na JED W A B IU

i t. p. now ości damskie o. wiele niżej cen fab ycznych.
Świąteczna so rze d sż  trstać b ą d ile  tylko do  24/XH. 1924.

P a lu g y a y  Grand gin Demi Sec

m m  F flŁU EYflY

Wszędzie do nabycia.
Piwnice: Kraków, Budapeszt, Wiedeń, Brat;slava Arad.

m  \ 8383

Z  Drukarni Polskiej pod zarz. B. S to iń ik eg o  we Lw owie. Mależytość poczto w? opłacono ryczałtem. O d p . wiedzś*;»v redaktor .Marjan Mauhaiski,—


